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Najważniejsze wiadomości, podane w dzieieiszym 
numerze „N. Reformy".

Zarysy nowej konstelacyi parlamentarnej. —  W i
dmo rozbicia bloku niemieckiego. —  Burzliwe sce
ny w Izbie posfow — Sytuacja w Insbruka. — 
Nowe demonstracje w Pradze. —  Echa rabunku 
w banku tyfliskim. — Ruch rewolucyjny w Chi
nach. — Ekspedycja eskadry niemieckiej do Chin. — 

Aresztowanie adw. Qnifctnera

S ytu acya.
(Teleyr. „Nowej 'Reformy"').

Wiedeń. Dzienniki wieczorne sądzą, że wczo
rajsza uchwała związku niennecko-nai odowego 
i partyi chrześc.-spotecznej oznacz* z e r w a n i e  
m i ę d z y  obn  s t r o n n i c t w a m i  i r o z b i c i e  
k o a l i c j i  n i e m i e c k i e j  Czy to zerwanie 
wnłj mei także na stosunek obu tych stronnictw 
do rządu, w tej chwili me jest jeszcze pewnem. 
W każdym razie przyznają dzienniki, że s t a 
n o w i s k o  m ‘ n i s t r ó w n i e m i e c k i c h  w 
gabinecie -jest ooecme n a d z w y c z a j  t r u 
d n e  m.

Na wczoraj wieczorem zaDrosił Dar. Beck do 
siebie komitet dziewięciu związku nieru.-narodo
wego.

Praga. „Union" donosi z Wiednia W sytua- 
cyi politycznej przygotowuje się z u p e ł n i e  
n o w a  f a z a  Wszystko przemawia za tem, źe 
sojusz między chrześc.-społecznemi a wolno- 
myśinemi Niemcami me da się utrzymać i że 
w b l o k u  n i e m i e c k i m  p r z y j d z i e  do 
p r z e s i l e n i a ,  które na Konstelację parlamen
tarną i skład ministerstwa musi wywrzeć wpływ. 
Chrześc.-społeczni oświadczają, że stosunek ich 
do stronnictw wolnorayśinych niemieckich nieda 
się utrzymać, minister oświaty stał się dla nich 
nieznośnym oglądają się więc już za nowymi 
sojusznikami, przy pomocy których utworzyliby 
n o w ą  s y t u a c y ę  p a r l a m e n t a r n ą .

Zwrócili się oni przedewszys^l iem do S t r o n 
n i c t w  p r a w i c y ,  żądając, aby.. P o l a c y ,  
C z e s i  i p o ł u d n i o w i  S ł o w i a n i e  w da
nym wypadku utworzyli r a z e m  z n i mi  wi ę 
k s z o ś ć  p a r l a m e n t a r n ą .  Wczoraj odbyty 
się w tym  k i e r u n k u  r o k o w a n i a  i będą 
dalej kontynuowane, Dotąd panu ją r ó i  r 1 c e 
z d a n  co do czasu,  w k t ó r y m  o g ó l n e  
p r z e s i l e n i e  ma b y ć  i n s c e n i z o w a n e .  
Prawdopodobnie chrześc.-społeczni wyciągną 
dalsze konsekwencje z rozłamu; na razie wy- 
uaeknją oduatc, jaK ukszta łtu ją  się stosunk' 
między niem -wolnomyślnymi a rządem. _

( Teleyr. „Nowej Reformy1'.') ,
fVieaeń. Rektor uniwersytetu wiedeńskiego 

Ebner z powodu wczorajszej interpolacyi par- 
ł.yi ckrześć.-społecznej ogłasza oświadczenie, 
w ktorem wyraża zdziwienie z powodu podnie
sionego przeciw niemu zarzutu, jakoby w swo
jej odezwie do studentów rzucił obelgę na cały 
stan chłopski. Rektor zastrzega się przeciw te
mu i przypomina, że jego odezwa zwracała się 
,ylko przeciw bandom z ulicy, które zakłóciły 
uroczysty akt na uniwersytecie To twierdzenie 
podtrzymuje rektor i nadal bez względu z któ
rej strony nastąpiłoby to zakłócenie, gdyż za 
graża to egzystencji uniwersytetu, jezen ży
wioły i  ulicy, względnie stojące poza uniwer
sytetem, do czynności uniwersyteckich się mię- 
szają.

Wiedeń O godz. 7 wiecz. zebrała się niem. 
partya postępowa celem uchwalenia protestu 
przeciw zajściom na uniwersytecie w Graeu i 
Iusbrukn, -

Praga, Czescy, słowiańbcy i menneoko-wolno- 
myślni stndcnci otrzymali wczoraj od wolno- 
lnyśinych korporacji studenckich w Gracu 
i Insbruku donoszę z podziękowaniem, za obja
wioną solidarność Zapowiedziane przez czesko- 
klerjkalnych studentów zgromadzenie z prote
stem przeciw prof. Wahrmandowi, zostało od
wołane.

S-toloieoie w Graco.
Grac. Klerykain. studenci tutejszego uniwer

sytetu postanowili zainieyować k o a l i c j ę  
s t u d e n t ó w  k l e r y k a l n y c h  w s z y s t k i c h  
u n i w e r s y t e t ó w  a u s t r y a c k i c h  i wy
brali w tym celu komitet wyKonawczy.

Grac. Słowieliscy wolnomyślni studenci udał. 
się wczoraj do rektora, aby mu wręczyć pro
test przeciw atakowi chłopów i klerykałów na 
uniwersytet.

Grac Do tutejszej prokurator}: wpłyD<jło na
stępujące doniesienie: „Dnia 16 b. m Jan 
Ko 11 er, właściciel dóbr w Liebenau. wezwał 
Alojzego R e i to r  a, właściciela realności w tej 
samej wsi, aby zaorał ze sobą r e w o l w e r  i 
poszedł do G r a c u  n a  u n i w e r s y t e t .  Rener 
przed udaniem się do Gracu oświadczył znajd; 
mym, że jeszcze dzisiai mu s i  k i l k u  l u d z i  
z g i nąć , "  Doniesienie podaje świadków tego 
ośw mdczenia.

Zajścia w ln&bruira.
lusbruk. W y k ł a d y  n a  n u i w e r s y t . e c i e  

p o d j ę t o  w c z o r a j  popoł. Na zgromadzeniu 
niemieckich wołnowyślnych studentów zjawili 
się przedstawiciele studentów słowieńskich, chor
wackich i włoskich i oświadczył, solidarność ze 
studentami niemieckimi wolnomyślnymi, co przy
jęto oklaskami. Wykłady naznaczono na godz. 
3 popoł.. nie zostały zakrocone. Studenci wolno- 
myśln. przybyli wcześnie na uniwersytet, je
dnakże na wezwanie rektora nie obsadzili weiść.

W mieście krążyła p o g ł o s k a ,  że 3000 
c h ł o p ó w  k l e r y k a l n y c h  m a s z e r u j e  do 
mi a s t a ,  celem demonstrowania wzed uniwer
sytetem Z tego powodu polieya stanęła na wszy
stkich przedmieściach, nadto studenci woluo- 
myśln1 urzadzii1 służbę inspekcyjną i wszyscy, 
bez różnicy narodowości, przybrani w jednanie 
odznaki, patrolowali po ulicach Przed policją 
ustawił się oddział żołnierzy policyjnych, je
dnakże nie m.ał powodu do wkroczenia. 1

O godzinie 3 po południu przybyło 150 stu
dentów klerykalnych, którzy weszli do uniwer
sytetu wśród szpaleru studentów wolnomysi
nych bez starć i demonstracyj. Wykłady prze
szły spokojnie, gdyż większa część studentów 
patrolowała przed salami, przed uniwersytetem 
oraz w mieście.

W ciąg?1 popołudnia n a  u n i w e r s y t e t  
p r z y b y l i  s o c y a l i . ś c i z  powoan pogłoski, 
że studentom klerykalnym mają przyjść w po
moc chłopi z okolicy. 1 Namiestnik bar. S p i e- 
g e l f e l d  wezwał do siebie posła socjalistycz
nego z Insoruka, Ab r ama ,  i doniósł mu, że 
studenci klerykalni zawiadomili go, iż socjali
ści zamierzają urządzić demonstrację p izem  
klerykalnym studentom, wobec czego studenci 
musieliby wezwać pomocy chłopów z okolicy, 
obawiają się bowiem o swoje życie. — Poseł 
Ab ram  zapewnił namiestnika, że pogłoski te 
są zmyślone, a partya demonstrowałaby tylko 
wtedy, gdyby rzeczywiście ch!opów do miasta 
ściągnięto. ' j

Po ukończeniu wykładów o b a  o b o z y  n i e  
c h c i a ł y  o p u ś c i ć  g m a c h u  u n i w e r s y 
t e t u.  Za interwencją rektora Skali i profeso
rów rozpoczęły się rokowania; wolnomyślni żą
dali, aby kierykali przyrzekli, iż przez cały kurs 
nie przeszkodzą więcej wykładom, kierykali nie 
chcieli dać tego przyrzeczenia i żądali, aby gdy 
będą opuszczać uniwersytet, ani w gmachu ani 
na ulicach przeciwko nim me demonstrowano. 
Stało się to na interwencyę profesorów. Jednak
że w o l n o m y ś l n i  u d a i i  s i ę  za  k l e r y -  
k a ł a  n i p r z e d  dom a k a d e m i c k i ,  gdzie 
przyszło do burzliwego starcia. S t u d e n c i  
b i l i  s i ę  l a s k a m i ,  a w p o w a ż n e j  sy
t u a c j i ,  j a k a  p o w s t a ł a ,  polieya mus.ała 
dobyć broni i k i l k u  d e m o n s t r a n t ó w  zra 
n i ł a  l e kko .  Dla uniknięcia dalszych demon
stracyj, komisarz policyi skłonił klerykałów do 
wejścia do domu akademickiego i zamknął bra
mę domu.

D e m o n s t r a c j e  p o n o w i ł y  s i ę  jednak
że, gdy z piętra 3-go domu akademickiego rzu
cono kamień. Z  obu stiou wznoszono obelżywe 
okrzyki Wreszcie nastąpił Spokój. W mieście 
panuje wielkie wzburzenie.

iTzed redakcyą „Troler Anzeiger" przyszło 
v inczorem do b u r z l i w e j  d e m o n s t r a c y i .  
W y b i t o  s z yby .  Studenci zebrali się przed 
lokalem redakcyjnym, a p o l i e y a  m u s i a ł a  
w k r o c z y ć ,  p r z y c z e m  12 w o ł n o m y ś l -  
n y c h  s t u d e n t ó w  o d n i o s ł o  r a n y  żau- 
aarmi z nasadzonerai bagnetam' patrolują po 
mieście. Godzina 10 wieczorem — w mieście 
spokój

Z Rady państwa.
( Telefonem.)

Wiedeń. IzDa posłów na wczoiajszem posie
dzeniu po dłuższej dyskusji przyjęta wnioski 
komisji dla kultury wina w sprawie pomocy 
dla uprawiających wino w okolicach dotknię
tych klęskami elementarnemi, poczem obrady 
przerwano.

W zapytaniu do prezydenta pos. N e m e c 
(soc.) porusza onegdajszy n a p a d  w P r a d z e  
na soc. dem. posła. Svecenego. Zaledwie Nemec 
zaczął przemawiać kilku posłów socyalno-dem. 
rzuciło się w st-one taw czesko-radykalnych 
pnslow i próbowało dostać się do posła Klo- 
facza, Tylko mterwencyi kilku czeskich po
słów i soc.-demokratycznych u d a ł o  s i ę z a -  
p o b i e d z  c z y n n e m u  z n i e w a ż e n i u .  So- 
cyalni-demokraci bez przerwry wznosili n a m . ę- 
tn e  o k r z y k i  pod  a d r e s e m  p o s ł a  Kl o -  
f a c z a. Scena ta trwała d j ś ć  długo.

Tymczasem pos. N e m e c  przemawiał dalej, 
wystosowując do prezydenta zapytanie, które 
streszcza się w tem, czy prezydent gotów1 jest 
te ubolewania godne zajścia poruszyć na je- 
dnem z najbliższych posiedzeń przewodniczą
cych klubów i nakłonić stronnictwa, aby prze- 
strzogały wolności osobistej posłów, chociaż oni 
należa do obcych stronnictw.

Prezydent W e i s s k i  c h n e r  oświadcza, że 
wypadek ten jest faktycznie ubolewania go
dnym Mówca poruszy tę sprawę na konferen
cji przewodniczących klubów i zaapeluje do 
nicli, aby na swoich towarzyszy klubowych 
wpłynęli w duchu godzenia się, powagi i spo
koju (Oklaski).

Pos M a r k ó w  w zapytaniu do prezydenta 
powiaua że wypadki, których świadkiem naocz- 
ny r yła Izba, najlepiej udowadniają, że sło
wiańskie stronnictwa daiekie są od słowiańskiej 
solidarności.

Pos. Sou k u p  woła: Nie mów pan o słowiań
skiej soliaarnoś *i, kierlj chodzi o żakowstwo.

Pos. dr Ma r k ó w:  Przed majestatem wieku 
i osobistej młodości naszego panującego, milkną 
wszystkie tendeiicye polityczna

W o ł a n i a  n soc.-demokratów. Kto właści
wie jest, pańskim pamfjącym?

Di T r y l o w s k i  woła Mikołaj jest przecioż 
całkiem jeszcze młody (Wesołość i przery
wania).

P r e z y d e n t  wzywa dra Markowa, by ogra
niczył się do zapytania.

Pos. dr M a r k ó w  w dalszym ciągu swych

wywodów porusza k w e s t y ę  o b e c n o ś c i  
n i e m i e c k i c h  k s i ą ż ą t  z w i ą z k o w y c h  
w Wi e d n i a .  Mimo, że Austrya nie jest pań- 
siwem zwierzchniczem i że niemieckie państwo 
związkowe dawno już zostało rozwiązane, me- 
tylko niemiecki cesarz jako jedyry reprezen
tant niemieckiego państwa, ale wszyscy książę
ta związków i korporatywnie zebrali się w Wie
dniu, by monarsze złożyć hołd. (Niepokój w Iz
bie). - -

P r e z y d e n t :  Nie rozumię ani słowa. Pro
szę o spokój. , ,

Pos. dr M a r k  o w' Ponieważ ta manifesta
cja książąt niemieckich /e strony półurzędowej 
niemieckiej prasy schai aktoryzowaną zostata 
jako o d n o w i e n i e  p o p r z e d n i e g o  n i e 
m i e c k i e g o  p a ń s t w a  z wi ą z k o we g o . . .

P r e z y d e n t :  Proszę o ograniczenie się do 
zapytania.

Pos. dr M a r  k o w: ...mówca i kilku słowiań
skich przewóaców stronnictw wniosło interpela
cję do prezydenta ministrów, w której dali wy
raz Zaniepokojeniu Słowian w Austryi z powodu 
tej obecności niemieckich książąt związko
wych

P r e z y d e n t :  Raz jeszcze upominam mówcę, 
by postawił pytanie, w przeciwnym razie będą 
zmuszony odebrać mu głos.

Pos. dr M a r k ó w  zapytuje, czy prezydent 
Izby jest gotow skłonić prezydenta ministrów 
do rychłej odpowiedzi na interpelacyę. 1 '

Prez. W e i s s k i r c h n e r  oświadcza, że chę
tnie gotów jest każdemu posłowi pośredniczyć 
w jego zapytaniu do członków rządu, do tego 
jednakowoż nie potrzeba było tak długiej mowy.

Pos. K 1 o f a c z w zapytaniu do prezydenta 
oświadcza w ś r ó d  c i ą g ł y c h  b u r z l i w y c h  
p r z e r y w a ń ze strony czeskich demokratów, 
że zawsze postępował lojalnie wobec swych nie
przyjaciół. Wypadek onegdajszy sam pofęp:ł. 
domaga się jeduakże także od swych przeciw
ników lojalnego postępowania. Mówca prosi w 
końcu prezydj um, by brało posłów Izby w o- 
bronę!

P r e z y d e n t  odpowiada, że zapytan ie  posła 
K lofacza przedłoży konfereneyi przewodniczą
cych klubów.

Ne tem posiedzenie zamKnięto o g. 7 wieczór. 
Następne dziś o godz, 11 przed południem.

Pruga. Dzienniki niemieckie donoszą z Wie
dnia, że podczas wczorajszych burzliwych scen 
w Izbie posłów, pos. K l o i a c z  d o b y ł  s c y 
z o r y k a  i c h c i a ł  s i ę  r z u c i ć  na  s o c y a -  
1 i s t ó w. Ujęło go kilku posłów czeskich i prze- 
s-ikodziłc bójce I pSB ■ ,j •

% bomlsyi nietykalności.
Wiedeń. Komisya nietykalności poselskiej na 

wczorajszem posiedzeniu postanowiła oświad
czyć się za w y d a n i e m  s ą d o w i  p o 8. B o m- 
by, Referował pos. Ruebenbaner

I  bomby! prasowe].
Wiedeń, Komisya prasowa obradowała wczo 

raj nad § 3 2  projektu ustawy, dotyczącego 
l m u n i z a c y i  o b r a d  R a d y  p a ń s t w a .

Na wniosek referenta S k e d l  a jednomyślnie 
postanówiono, aby r o z s z e r z y ć  i mu n i z a -  
c y ę  także na delegacyę węgierskiego Sejmu.

Długi dyskusya rozwinęła się nad drugim 
dodatkiem tego paragrafu, dotyczącym postano
wienia, że podawanie do wiadomości tych czę
ści obrad, których ogłoszenie uchwałą dotyczą
cego ciała zostało wykluczone, nie ma podlegać 
imunizacyi. Postanowienie to rak referent, mk 
i większość mówców zwalczała Wkońcu przy
jęto wniosek referenta, aby postanowienie to 
przyjąć w pierwoinem brzmieniu projektu rzą
dowego, mianowicie, że p i s m a, s k o n f i s k o 
w a n e  z powodu pewnych występków', -n a  
p o d s t a w i e  u c h w a ł y  I z b y  n i e  m a j ą  
b y ć p n b l i k o w a u e

TELEGRAMY
2 dnia 20 maja.

Oedenburg. Węg. Biuro koresp. donosi: ICról 
F r y d e r y k  duński przybył tu wczoraj przed 
południem z Wiednia w najściślejsze® inco
gnito i pieszo udał się do miasta gdzie szkla
rzowi Bergmanowi, 80-letniemu człowiekowi, 
złożył wizytę i przypiął order. A ergm an je s t 
kuratorem ewangielicko-lutcańskiego kościoła 
i już z dawniejszych czasów znauy był królo
wi. Król zwiedził następnie miasto, poczem po 
południu powrócił do Wiednia.

Demoustr&cye w Pradze,
Praga. Z powodu onegdajszych demonstra

cyj antinieraieckich, panuje tura1 wciąż w z b u 
r z e n i e  i obawiają się dalszych demonstracyj, 
tembardzioj że organ pos. Klofacza „Ceskie 
Slovo“ we wczorajszem wieczornem wvdaniu 
pisze, ze ouegdajszy dzień był tylko p o c z ą t 
k i e m z b l i ż a j ą c e j  s i ę  b u r z y ,  która 
przyjść musi.

Praga. Wczoraj wieczorem na placu Wacła
wa około 400 młodych ludzi u s i ł o w a ł o  n- 
r z ą d z ’ ć dera o n s t r a c y ę .  Straż policyjna 
energicznie wkroczyła i groziła natychmiasto- 
wem aresztowaniem tych, którzy się nie rozej
dą. W krótkim czasie demonstranci rozeszli się. 
Część ich pociągła na alicę Maryacką i ob
r z u c i ł a  k a m i e n i a m i  s a l ę g i m n  astycz- 
n ą  n i e m i e c k ą ,  przyczem ;w y b i t o  k i l k a  
s z y b  • • ■ - -  - -

Żołnierz policyjny, stojący na warcie, widząc 
tłum, który mu zagrażał, -dał s t r z a ł  z r e 
w o l w e r u  jako sygnał alarmowy, poczem k:1- 
knnastu polieyantów przybiegło i rozprószyło 
demonstrantów. A r e s z t o w a n o  15 osób.

. Zdrowie cesarza.
Wieaeń Stan zdrowia monarchy jest trwale 

bardzo dobry. Lekki katar zupełnie znikł

Koclefciicya delegatów austryackich.
Wieae". Prezydent delegacji austr. dr Fuchs  

zaprosił członków delegacji na -piątek 22 o 4 
po południu na konferencyę

Sprawa Chełmszczyzny.
Petersburg. — Projekt w y o d r ę b n i e n i a  

C h e ł m s z c z y z n y  z -pavTodu trudności tech
nicznych uległ zwłoce i będzie p r z ę d ł o ż o u y  
D u m i e  d o p i e r o  w j e s i e n i .

- Echa ra b u k a  w bm ha tylllskldi
Sofia. Z Genuy nadeszła tu wiadomość, we

dług której tamtejsza p o l i e y a '  u w i ę z i ł a  
k i l k a n a ś c i e  i n d y w i d u ó w  r o s y j s k i c h ,  
a r m e ń k i c h  i b u ł g a r s k i c h ,  które ucze
stniczyły w r a b u n k u  b a n k n o t ó w  w t y -  
f l i s k i m  bs . nku  państwowjm. P~zy rewizyi 
znaleziono u nich obciążający materyał. a spe
cjalnie listy, wymienione między tenu indywi
duami a ich wspólnikami w Sofii. — Śledztwo 
prowadzi się dalej w tajemnicy.

% Izby Ipancn&le].
Paryż. W Iznie dep. G a u t i e r  (nacyon.) in

terweniował z powodu podpisu ministra oświaty 
Brianda, umieszczonego na manifeście socjali
stycznej fedeiacyi depart. Loire, w którym to 
manifeście zachwalano doktryny kolektywisty
czne.

Min. B r i a n d  odpowiedział, że już oświad
czył, iż nikt nie mial prawa podp.su jego u- 
mieszczać na tym manifeście, co jednakże nie 
ma znaczyć, jakoby zaprzeczał zasadom socja
listycznym.

Izba przystąpiła następnie do obrad nad pro
jektem ustawy, dotyczącym podatku dochodo
wego

• sp ran a  Zł^rableU
Paryż. Na wczorajsze. Radzie gabinetowej 

minister Pichon podał do wiadomości telegram 
francuskiego ambasadora w Konstantynopolu, 
według którego s p r a w ę  H e  r a k l e i  n a l e ż y  
u w a ż a ć  za, z a ł a t w i o n ą ,  ponieważ Towa
rzystwu francuskiemu dano pełną satysfakcję.

Zaburzenia «  Chinach,,
Londyn. „Daily Mail" donosi z Hongkong, 

że r e w o l u c y a  w p r o w i n c y i  Y i n a n  
p i B y b r a ł e  g r o ź n e  r o z n D a i y .  E t w o l u -  
c y o n i ś c i  p o b i l i  w o j s k a  c e s a i s k i e i  
zajmują coraz to dalsze miejscowości (Prowin- 
cya Yinan, objęta rewolucyą, dorównuje obsza
rem mouarchii austro-węg P. Red.)

Londyn. „Daily Mail" donosi z Kilonii, że 
z powodów niepokojów v Hano.au i Szanghaju, 
N i e m c y  w y s e ł a j ą  do C h i n  7 k r ą ż o 
w n i k ó w  i 7 m n i e j s z y c h  o k r ę t ó w  w o 
j e n n y c h .

ntw“re.vt«tu ludowego uważa gc za instytucję pro- 
letaryatu i wzywa zarząd do oparcia się jed ynie  
na sferze robotniczej. Dr. D r o b n e r  odnośnie do 
kwesty i Kursów włościańskich uważa za konie
czne załozenio przedtem kursów prelegentów wło
ściańskich, aby praca w tym kieruiiKu nie była dy
letancką i bezowocną, Mówca domagał się, aby w 
skład zarządu wszedi członek jrirtyi socjalisty
cznej. Dr E i s e n b e r g  zauważył, iż ośw.atę na
leży nieść bez wszelkich różnic kastowych, wszyst
kim, którzy jej potrzebują.

W dalszym ciągr obrad im komisyi rewizyjnej 
złożyła sprawozdanie kasowe dr Zofia D a s z y ń- 
sk  a-G o 1 i ń s k a. Obrót gotówki wynosił w ubie
głym roku sprawozdawczym 1593 kor, i zamknięty 
został dochodem w kwocie 152 kor. '  a wniosek 
referentki sprawozdania zjazd jednomyślnie uchwi lii 
absolutoryum ustępującemu zarządowi.

Do zarządu głównego Tow, uniwersytetu ludo
wego wybrano pp.r Tadeusze Bobrowskiego, dra B 
Drobnora. Wilhelma Feldmana, K. GiebuttowsLie- 
go, Z. Herynga, II. Grosmana, E. Kwiatka, J- 
Kwiatka, Stanisława Kelles-Krauza, dra W. Kr 
źniara S. Margaliera i panią H Radlińską. Do 
Rady nadzorczej Towarzystwa powołano pp. adw. 
dra Juliana Gertlera . dra Daszyńską-Golinska, 
prof dra Grzybowskiego. K. Fonikiewskiego i pa
nią H. Witkowską.

W  ostatnim punkcie porządku dziennego za‘a- 
twiono szereg interpelacyj i wniosków poszczegól
nych oddziałów. Między innemi ncnwalono podjąć 
utworzenie bioliotek ruchomych. Z uchwalonych re- 
zolucyj na wyszczególnienie zasługuje • pezolucya 
w sprawie zamykania szynków w niedziele i świę
ta, oraz zwołanie wiecu oświatowego. Obrady z ja-, 
zdu zakończyły się późnym wieczorem.

K r o n i k a .
t  r, i it

Kraków, środa 20 maja.
K i .  e n  d a r z y ł ,  k o ś c i e l n y :  bernardyna iTeo 

dora b.
K a l e n d a r z y k  i i t r o n i m i c z t j  V schód 

słońca o gpodz 3 m 50, zachód o godz 7 mir 23; 
długość dnia godzin 15 min. 33.

T e a t r  m i e j s k i  K r a k o w i e :  „Keatriit
Gencl".

T e a t r  l udowy:  „Biedna dziewczyna".
T e a t r  r o z m a i t o ś c i  w parku Krakowskim 

przedstawienie o godz. 8 wieczorem.
U r o c z y s t y  o b c h ó d  fcc uczczeniu 30-let.niej 

działalności p ro t Straszewsidego w uniwersytecie 
■1 agiell. - ;

T e a t r  K i n e t o n :  Przedstawienia kinemat-o 
graficzne o godz. 5, 6 f/* i 81/, wieczorem

l  utilorersyfefu lumgo.
Zjazd delegatów uniwersytetu lodowego odby> 

się w niedzielę w Krakowie w lokalu towarzystwa 
przy ul. Szewskiej 1. 16. Na zjazd przybyli dele
gaci z Wiednia. Przemyśla, Gorlic i Krakowa, in
ne zaś oddziały nadesłały _ na zjazd pisemne spra
wozdania ze swej działalności. Obrady zagaił prze
wodniczący zarzadn głównego p. Wilhelm F e l d 
m a n .  przedstawiając w ogólnym zarysie działal
ność towarzystwa, które jednak spotyka się w pra
cy swej z coraz większymi trudnośnumi. Zarząd 
towarzystwa starał się usilnie o rozwinięcie inten- 
zywnej działalności w całym kraju, czego dowodem 
liczba wykładów i powstania nowych oddziałów, 
pracę tę jednak utrudniat niezwykle brak fundu
szów, niechęć pewnych sfer społeczeństwa do uni
wersytetu ludowego, wreszcie brak w łonie towa
rzystwa ludzi ocnotny ch i zdolnych do pracy o- 
światowej. Z tych powodów towarzystwo weszfo w 
porozumienie ze _ stowarzyszeniami robotniczemi a 
te w każdym kierunku spieszyły towarzystwu z ry- 
datną pomocą. Co do wschodu.cj sficyi, usiło
wania zarządu aby i tam wskrzesić praco oświato
wą, były j’uż to ze w zględów  technicznych już toż 
z braku sił, bezowocne Jedyny sukces w tym kie
ru n k u , to wznowienie w działalności oddziału lwo- 
wsaiego.

Następnie sprawozdanie zarządu głównego i od 
działów przedstawi* sekretarz tow. p. St. K e l l e s -  
K r a u z .  Ji n podniesienie zasługuje działalność od
działu krakowskiego, który zyskał największe re
zultaty. I  tak oddział krakowski stworzył bibliote
kę, czytelnię, archiwnm społeczne oraz urząaził 
znaczną liczbę wykładów popularnych i w sto w. 
robotniczych.

Nad sprawozdaniem zarządu i oddziałów wywią
zała się kilkugodzinna draka?,ya, w której zabierali 
głos liczni mówcy, podnosząc rozmaite kwestye już 
»o, co do wewnętrznej organizacyi „Tw»“ jak i ro
zszerzenia jego działalności

Między innymi p. dr. Żiońa D a s z y n s k a-<? o 
l i ń s k a  podniosła myśl rozszerzenia działalność 
oświatowej na wieś i urządzenia w tym celu kar- 
sów włościańskich po wsiach, gdzie prelegenci to
warzystwa odbywaliby wykłady popularne. Myśl tę 
coparli liczni mowcv uw ażając, i" w tym jeć .n ie  
kierunku uniwersytet Indowy może mieć swą pod
stawową przyszłość, nne przemówienia dotyczyły 
charakteru i treści wy»J adów tak wśród wiościań- 
stwa, jak i sfer roborniczych. Przewouniczący p. 
W. F  e 1 d m a n zwrócił odnośnie do kursów wł..- 
ściańskieh uwagę na wielkie trudności, na jakie 
wzniosła myś, .kultury wśród luón, przez zarząd 
już zainicjowana dla braku funduszów i ludzi na
trafiła. P . K r i e g e r  skreślając główne zadania n-

T e s t r  m i e j s k i  we  L w o w i e :  Występ Ja 
ponki Hanakn.

2 Tow. Wz. UDezpieOzeń , Wczoraj po południa 
odbyło sie dalsze posiedzenie członków Rady nad 
zoiczej Tow. Wz. Ubezpieczeń w Krakowie, pod 
przewodnictwem prezesa p, J. Męcińskiegc Isa po
siedzenia tem rozpatrywano, przedłożony na.prztd- 
południowem zjeździe delegatów wniosek p. Grom
nicki-go, by za szkody zrządzone przez grad, nrzy 
wypłacie ubezpieczenia nie strącac pierwszych 5•/,. 
Rada nadzorcza nznaia, że wniosek tan nie jest 
naglący, wobec tego odstąpiono go regulaminowo 
do dalszych badań i obliczeń, poczem odnośny uil- 
te.yał będzie przodłozony na najbliższym zjeździe 
delegatów'. — O godz. 5 po południu odbyło się 
dodatkowe . zgromadzenie delegatów, na którem 
członkiem Lomisyi rewizyjnej wybrano delegata m 
Krakowa wiceprezydenta dra H. Szarskiego.

Obrady zgromadzenia zamknął prezes Męciński 
życzeniem, by w kraju mogły zapanować epszc 
niż obecnie stosunki. Imieniem zgromadzonych de
legatów podziękował p Oieński prezesowi za irze- 
woduictwo i za prace jego. jako prezesa Towa- 
rz.stw a dla dobra kraju. £ -

Z żyria urzedm jtuw m ag is tra tu  W  poniedzia
łek odbyło się w sali obrad Rady miasta doroczne 
walne zgromadzanie członków .Tow. wzajemnej po
mocy urzędników magistratu krakowskiego". Zebra
niu przewodniczył emerytowany radca magistratu 
p. Ludwik Zawiłowski, oekretarzował p. Adam 
Groele, sekretarz magistratu Przewodniczący za
gaił zebranie, kreśląc pokrótce sprawozdanie z ro
cznej działalności zarządu Towarzystwa, poczem 
poświęcił żałobne »wspomnienie zmarłym w ciągu 
ubiegłego roku siedmiu członkom Towarzystwa. — 
Z kolei rewident wydziału obrachunkowego p. Jan 
Krzyżanowski przedstawił zamknięcie rachunkowe 
finansów Towarzystwa, które w wydatkach i przy
chodach obejmuje gotówką 38.798 K, a w papie
rach wartościowych 14.442 K, przyczem pozosta
łość kasowa wvnosi w gotowce 1665 K, a w pa
pierach 8502 E Majątek Towa-zystwe ma w ar
tość 37.949 R Dal oj referował p. Krzyżanowski
snrawę wliczenia kwaterowego do emerytury i zni
żenia lat służbi, ’ o dyskusyi uchwalono domagać 
się  od Rady miasta aby 5 0  prc. kwaterowego było 
wiiczalne do emerytury, a czas służby zniżony do 
35 lat, na wzór urzędników państwowych.

Snrawę lepszego usystemizowania etatu i Drawo 
mtomatycznego awansu do rangi IX, referował se 

kretarz magistratu dr Wincenry Eminowiez. 55 nio
ski referenta uchwalono, między innem i, aby sta 
rać się o wprowadzenie dla urzędników man mla- 
Cyjnych automatycznego awansu do rangi IX po 
latach ośmnastu. 5Viel; e ożywienie wywołała spra
wa uz-skania przez urzc1 nów magistratu bierne
go prawa wyborczego do Rady miasta. 1 Słnsznuść 
tego żąd ań  it, uzasadniał sekretarz dr Eminowiez, 
ktorego referat oklaskiwano gorąco. Uchwalono je
dnomyślnie wdrożyć starania, aby przy najbliższej 
zmianie statutu Raaa miejsku uwzględniła powyi 
szy postulat
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Wreszcle na wnłoseK p. ctroelego uchwalono 
przystąpić do n«w oorganizująeega Alę w Kra wie 
„Związku urzędników, profesorów i nauczycieli- ,

W  końcn odbyły się wybory Zgromadzenie 
z przykrością przyjęto do wiadomości oświadczenie 
dotychczasowego prezesa p. L  Zawiłou skiego, iż 
nada* tej godności z powodów osobistej natury 
piastować nie może i w uznaniu jego zaoług za- 
nianow ało go jednomyślnie honorowym członkiem 
Tow Prezesem wybrany zosiał dr Marceli Z a - 
w a d z k i radca mag. i naczelnik akcyzy miejsSiej, 
piei wBzym wiceprezesem dr Alfred S c h J i c h t  ijn g 
radca mag., drugim wiceprezesem p Adam G r o e 1 e, 
sekretarz mag. Do wydziału wy orani zostali pp.: 
Buczkowski Adolf radca mag., Cyfrowicz Karol 
urzędnik wydziału obrachunkowego, Duszyński Ma
ry an likwidator wydz- obrach., dr iSmlnowicz W in- 
centy sekr. m ag, Jaszczurowbki Tadeusz dyrektor 
biura wodociągowego, Krzyżanowski Jan rewident 
wyda. obrach., Kubalski Edward wices^kretarz mag., 
Lcwandowt kl Witold oficyał mag,, Marozałez Jan 
dyrektor ekspedytu, dr Sikorski Rudolf sekretarz 
prezydyalny, Szymkiewicz Stefan sekretarz Rady 
szkolnej okręg. ®. i Tryoalski Mikołaj urzędnik 
gazowni miejskiej. Do komisyi rewizyjnej weszli 
pp.; Reieher E r  .1 kontroior kasj miejskiej, Radoń 
Karol starszy aJjunkT wydz. onrach. i Pankowski 
Alek tu der urzędnik biura wodociągc wego

Restauracya starych oDrazuw. W sprawozda
niach z wystawy ebrazow dawniejszych artystów, 
otwartej niedawno w świetlicy Towarzystwa sztuk 
pięknych na placu Szczepańskim, a urządzonej sta
raniem prof. dra nr. Jerzego Mycielskiego, nie 
zwrócono uwagi na fakt, iż jest to pierwsza tego 
rodzajn wystawa, która obejmuje obrazy, wyłącznie 
w Krakowie odrestaurowane przez prof. W łady sla 
wa Pocnwaisziego. Fant ten z tern więk&zem pod
nieść należy lznani m, iż poprzednio na wysta
wach tego rodzaju przedstawiano obrazy, restanro- 
w tne w Berlinie przez prof. Hausera, do którego 
przez szereg lat sporo pieniędzy z kraju naszego 
wywieziono.

Pohuf do wojska. Magistrat wydał obwieszczę 
Bi" zawiadamiaj jce, że pobór Jo wojska popiso-l 
wych urodzonych w latach 18a7, 1886 i 1885, t

przynależnych do gminy m. Krakowa, odbędzie się 
w Krakowie w domn przy ul. Podzamcze L BO, 
w dniach od 4 — 13 czerwca. Obwieszczenie okre
śla, którzy popisowi którego dnia mają się stawie 
przed komisyą poborową,

Ze Związku krawców. Doroczne walne zgro
madzenie Związku haadl. przem. katol. krawców 
w Krakowie odbyło się d 17 b. in. w domn katoi. 
robotników pod przewodnictwem prezesa inż. Ew 
rola RoLego, przy licznym udziale krawców. Przed
łożone zgromadzeniu sprawozdanie bilansowe wy
kazało ciągły wzrost tej pożytecznej instytncyi, 
liczącej 72 członków z udziałami 23.788 K 40 h. 
Targ wynosił 236.573 K 32 h, obrót 620.983 K 
97 h, krawcy zarobili 67.627 K 99 h. W dziale 
konfekcyi na skład wyrobiono ubrań za 62.496 K 
92 h, na zamówienia przeszło 3000 ubrań. Z czy
stego zysku 3861 K 90 b uchwalono 8*/# dywi
dendy od udziałów. Skonstatowano również, że filia 
we Lwowie pod zarządem p. Franciszka Ko wory ty 
rozwija się pomyślnie.

W  toku obrad podniesiono mysi stworzenia fun
duszu zaopatrzenia krawców na wypadek niezdol
ności do pracy Uchwalono nadto przeznaczyć 200 
kor. na ubrania dla ubogich studentów. W  dysku
s ji  brali udział ks. Siuda, ks. Mytkowicz i krawcy 
pp. Machowski, Rydel, Warmuzek Banach i Maje- 
wicz,

Z Życia mioaziezy. w  poniedziałek wieczorem, 
w lokalu „Związku akademickiego“ pod przewo
dnictwem p. Tangla odbył się dalszy ciąg poufno- 
go zebrania akademików, opierających się na pro 
gramie Polskiego Stronnictwa Demokratycznego. — 
Na porządku dziennym była sprawa zwołania zja
zdu organizacyjnego polskiej młodzieży demokraty
cznej. Po ożywionej dyskusyi zebranie uchwaliło 
jednogłośnie wniosek p. Nowakowskiego, aby zjazd 
ten zwołać do Krakowa. W tym też celu wybrano 
odpowiednią komisyę, która szczegółowo opracuje 
program zjazdu. Dalszym punktem obrad poafmgo 
zebrania był stosunek młodzieży postępowo-demo- 
kratycznej do innych odłamów młodzieży uniwer
syteckiej, Obrady, dotyczące tego punktu, uznano 
za ściśle poufne.

Ochrona zwierząt w Krakowie. W  sali czy

telni katolickiej przy nl. Siennej, pod przewodnie 
twem dr Kazimierza LebbCkiego odbyło się onugda; 
zgromadzenie poufne osób, zajmujących się kwestyą 
ochrony zwierząt, która w Krakowie znajduje się 
prawie w zaniku po upadku filii gal Tow. ochro 
ny istniejącej u nas dawniej. Po wyczerpujące; 
dyskusyi ncLwalono założyć komitet uchrony zwie- 
rząt, który ma za zadanie wznowić Krakowskie 
Tow. Ochi my zwierząt, teraz nie istniejące. W 
skład zomitetu weszli pp.: dr Kazimierz Lubeck: 
jako prezes, dr Jakób Silbernmn jako wiceprezes, 
dyrektorka Ludmiła Tschapkowa jako skarbniczka, 
Fr. Polak i Wierciński jako sekretarze

Komitet uchwalił wkładkę 2 R  4u h rocznie, 
z tern, że można ją  składać w ratach nawet mie
sięcznych, ' a - w wypadkach zasługujących na u- 
względnienie, członek możo być zupełnie od wkład
ki uwolnionym. Lokal Towarzystwa zyskany dzięki 
uprzejmości p. Tschapkowej, znajduje się przy ul 
Kanoniczej 1. 15, na parterze.'Tam że można zapi
sywać się na członków i układać wkładki, oraz 
tymczasowo zgłaszać tażalenia co do dręczenia 
zwierząt.

Komitet ma nadzieję, że usiłowania jegt będą 
poparte przez najszersze v arstwy naszego miasta, 
tak aby mógł swą działalność; rozpocząć odrazu 
z energią, jakiej domagają się nasze w wiem wzglę
dach zaniedbane stosunki. Wkrótce ukaże się sto
sowna odezwa do mieszkańców Krakowa; członkom 
będą rozdane legitymacye, aby w razie dręczenia 
zwierząt na nlicy, mogli wkraczać z interwencją 
i wykazywać się - należeniem do komitetu woDec 
władz. Podjęte też będą odczyty o ochrouie zwie
rząt; komitet ma na oku kilka spraw doraźnego 
znaczenia, które będą wkrótce poruszone w drodze 
przedstawień w namiestnictwie Iwowskiem i w ma
gistracie.

Wielką awanturę wywoiało wczoraj po południu 
kilku młodych popisowych, którzy, upiwszy Bię w 
jednym z szynków przy piaco Malej 1 i, wybiegli 
na ulicę i poczęli zaczepiać przechodniów, a jeden 
z pijauych wydobył nóż i rzneił się z _iim na 
przechodzących. Z trudem tylko udało się kilku po
licjantom unezwładuić i rozbroić awanturnika, któ

rogo potem wraz z jegc towarzyszami odprowadzo
ne „pod telegraf".

Podobny wypadek zaszedł wczoraj wieczór na 
nlicy Dietiowskiej, gdzie pijany żołnierz z 66 p. 
p. z dobytym bagnetem rzneił , tę na kołnierza ar- 
tyleryi, usiłującego go odprowadzić do kasam i, i 
zadał mu głęboką ranę w twarz. Ten san żołnierz 
rzucił się następnie na poiicyama, ten jednakże u- 
kuczywszy szybko na bok, zdołał aniknąć przebi

cia. Dopiero zawezwane pogotowie z głównej warty 
rozbroiło pijanego i odprowadziło go na odwack.

Kolia koralowa pięcioeznuruwa, zf sreomew 
spięciem, zginęła w niedziele wieczorem w prze- 
chodzie ul. Karmelicką, Graniczną, Dolnych Mły
nów, Garncarską i Wolską ku parkowi Jordan*. 
Znalazca zechce się zgłosić do biura policyl lut 
do pensy ona tu „Ukraina", nl Karmelicki. 40 

Wybory do Rady m. Lwowa. Za Lwowa tele
fonują nam; Przy wczorajszych ściślejszych wybo- 
ram  do Rady miejskiej, na 16 kandydatów na lat 
6 i 2 kandydatów na la t 3, na przeszło 12.000 
npiawnionych oddano B074 głosów; absolutna więk
szość: 2538. — Najwięcej głosow otrzymała lista 
strzelnicy (1928), dalej komitetu obywatelskiego 
(1461) i kumitetu reformy gospodarki m. (849). 
Według teoretycznych obliczeń, wybreno 16 kan
dydatów na la t 6, na 3 lata jednego. Prawdopo
dobnie zajdzie potrzeba jeszcze jednego ściślejsze 
go wyboru. Wybory przeszły spokojnie

Aresztowanie bandy opryszków Z Czemiowiec
telegrafują: W miejscowości Basaucze aresztowała 
polieya 60 chłopów należącyeh do bandy, któia od 
pewnego czasu dopuściła się szeregu kradzieży, 
włamań i mordów. Między innemi banda ta  za
mordowała także Arona Goldberga i jego zonę, 
w którym to wypadku sprawców nie wyśledzono.

Zatwierdzenie wyroku na Lichotę. Z Wiednia 
teiefonują: Trybunał kasacyjny odrzucił zażalenie 
nieważności wniesione przez służącego filii Banku 
austro-węg, w Krakowie Walentego Lichotę prze
ciw wyrokowi sądu przysięgłych w Krakowie, mo
cą którego Lichota skazany został na pięc la t cięż
kiego więzienia i z a t w i e r d z i ł  w y r o k  L in- 

t  a n c y L
Aresztowanie adwokata Oulttnera. Z Wiednie

telefonują: Adwokat tutejszy Quittner, który zbieg
po zdefrandowanin prawie 1 milion? koron, zustał 
wczoraj aresztowany na jednem z przedmieść Kon
stantynopola.

Mianowania „W iener Z tg" ogłasza Cesarz 
zamianował prof. gimr> św. Anny w lilakowi o Ja- 
na D o r o z i ń s k i e g o  dyrektorem gimnazjum 
w Wadowicach.

Minister domu cesarskiego i spraw zagranicznych 
Zatwierdził zarządzone przez konsulat w Port Sr-0 
ustanowienie autor poddanego Stanisława Ko z i e *  
r o d z k i e g o  agentem konsularnym w Ismailia.

Zmarli.
Marya B r  o d z k a, artystka teatru miejskiego, 

zmarła w Dęonikach wczoraj po południu.

OdpowiedzLJnj redaktor i wydawca 
Michał Konopiński.

ó K > l s i
k&zwie w wodzie b a r d z o  d o b r e  jak i KOR

NISZONY poleca handel

S ii ŻUTA L1 T A W SK IE6 0
Kraków, plac Szczepański 1. Stary Teatr.

Całeflsl ber-Łfeamf 1 ua kopy — tanio.
Wysyłka na prowincję odwrotnie.

TYLKO M A SZY N A M I W Y R A B IA N E

T U T K I  » K C S M O S «
SA HYGIENIC2NE

z Fabryki ST. Wołoszyftskiegi w Krakowie

Zakład art^styerno-kamieniartki 
i budowlany

M e la  m y
naprzeciw cmentarza *  Krako 
wie. posiada w ielki wybór goto
wych pomniku* zpiaskuwca, gra
nitu i marmuru. Podejmuje się 
wykonania grouowców w miejscu  
i aa prowineri Telefon 759. 

71 113 0 /  .

LEKCYJ
koncertowej gry na cytrze
udziela Walery a Hermanowna.  ulica 

Czysta 10. 46 39 o

O d  1 k o r o n y
Sukienki d?a dzieci

o d  3  k o r o n
Suknie damzkle

przyjmuje się ao roboty u lica  Posei-
Ska L 20, oficyna poprzeczna, parter. 

10* 21 0

Wyroby rymarskie i siodlarskie
w wielkim wyborze. Uprzijźe, siodła, kufry, torby, 
necesery, nortmonetki etui na papierosy i cygan 
dalej toiby myśliwskie, futerały na strzelby, piłki 
nożne, paski dc gimnastyki i t. d., poleca po ce- 

■ nacŁ najtańszych

Z . P i o t r o w i o z
Kraków, Floryanska 8. 21&0 15 16

Lotois pokojoae
m a sz y n k i d c  ro b ie n ia  lo d ó w  wszelakiej Wielkości po cenach

konkurencyjnie mskich, poleca

A R B Y
przeciw rdzewieniu metali 

„Standard Ferrit".

A R B Y
emaliowe.

i  r t R i
przeciw osadom kamienia 

kotłowego „Hydrol".

A R B Y
dia dachówek i płyt ce

mentowych.

A R B Y
wszeiKich innych gatun

ków — poleca

3R0DY-DW0RZEC.
1719 10 10

f f ' f  , j a  kndel żelaza
A 1i l U l *  « KiawSu), Ryaek9

, Cenniki ilustrowane dannu i opłatnie.

BU 15 mF0RMAC9JKE
m m  i i .  Ju l

rozszerzywszy swą działalność, urzęduje 
w sali 34 Coli. Nowum każdego czwar
tku od 3—4, w czasie zaś wpisów co 

dzień o tej samej porze.
Bi aro udziela iaformcyi co do wpisów, 

wykładów, oraz pośredniczy w poszuki
waniu lckcyi i nauczycielek udzielają
cych korepetycyi, przygotowujący cli do 
wszys kich egzaminów szkół średnich, 
rekomendnio nauczycielki na wakacye; 
również pośredniczy słuchaczkom w wy

szukiwanie, mieszkań, obiadów etc '
Pośrednictwo dla obu stron bezpłatne.

118 lfl o .

Poszukuje posady
w miejscu lub na prowincyi człowiek 
lat 26, z kilkuletnią praktyką, jako n- 
rzodnik udministracyjny. budów przy 
tem dobry kopista, posiadający łaane 
pismo i znajomość języka niemieckiego 
w korespondencji. P. A. 32 poste re
stante Kruków. 158 4 o

Dom o Kritafe
do sprzedanie lnb zamiany za majątek 

ziemska
Bkzszt. wiadomość w di u > ze adwo 

kata Dra Doboszyńskiago w Krakowie, 
uL św. A nny L 3. 13 72 o

128 11 O

Oddzielne numera „Tfi. Reformy"
poranne po 4 h al., popołuaniowe oo 10 h&l. za egzemplarz, nabywać można:

W Krakowie:
W A d m i n i s t r a c y i  „N. R e f o r 

my", ul. Jagiellońska 10.
W R y n k a  g ł ó w n y m :  Tratika gł., 

w Sukiennicach: Handel Karlińskiego, 
sklep (w hali) Mańkowskiej.

Na Ma ł y m R y n k n :  Trafika A.1- 
fusa, stolik Agencyi J, Hopcasa i Salo
monowej.

Przy ul. S i e n n e j :  Handel J. Dob
kowskiego (obok Gimnazyum św. Ja 
cka).

Przy ul F l o r y a ń s k l e j :  Handel 
Wakulskiego 1. 18, Trafika Markowicza 
1. 22.

Przy ul. K a r m e l i c k i e j :  Handel 
J . . Ekiere 1. 18, Handel Gwaraszkila 

6, Gurawski 1. 46.
Przy ul D ł u g i e j '  Handel Bękńera 

L 4. Hanuel Ł. Mackiewicza 1. 34, Han
del F  Kusza 1. 33, Handel Berwaida 

63.
P l a c  M a t e j k i :  Trafika Aleksan

drowi! za w Hoteln Centralnym.
N a p l a n t a c y a c h  w k i o s k u  u 

wylotu ul. Szpitalnej.
Przv nL G r o d z k i e j :  Handel Bau- 

mingeri. 1. 10. W E jsenblum. skład pa
pieru, Handel Pympla 1. 60.

Pizy ul Z w i e r z y n i e c k i e j ;  Sta
nisław Fidel, handel korzenny, 1. 29

Pre, ul. S z p i t a l n e j :  Traiika G. 
Glhcklitha.

Przy ul. W o l s k i e j  (p-zy moście) 
Handel J. Goldberga,

Przy ul. W i e l o p o l e :  Handel H. 
Staitera 1. T8.

Przy ul. S t a r o w i ś l n e j :  Trafiaa 
obok fabryki tutek W. Bełdowskiego.

Przy ul. W i ś l n e j :  Irafika 1. 11.
Przy ul. D i e t i o w s k i e j :  Kiosk

biura Hopcasa i Salomonowej.
Przy ul. K r a k o w s k i e j :  (w notelo 

Miillera) Handel Maunego.
Przy uL K r o w o d e r s k i e j :  Handel 

Wildstossera.
Pi-zy u). S z e w s k i e j -  Handel Kre

tschmera 1. 23.
P l a c  WW. Ś w i ę t y c h :  Handel 

Frummera, 1. 11.
Przy ul D o m i n i k a ń s k i e j : ; Tra 

fika K Schrcibera, I. 2.
Przy ul. Lu b i c z :  Handel B, Rosen- 

sto^ka. 1. 1.
Przy nl. L u b i c z :  Handel Jatóbo- 

wicza.
W Podgórzu;
Księgamu Potni aiskiego. Główna 

trafika.
W Dębnikach*
Handel J. robuakiewicia, Rynek 166.
Na Zwierzyńcu:
Handel Dndkiewicza

♦  ♦  ♦

Z a k ła d  p« g n e b u w y  
J A N A  ' I Z S T C A Ł i I d r i B C L i O

piB oL sj. Tomasza L t, tez przj płaca SztzEpańskim, filia: slita Kopsniika L L — Teteion Lr 33L
Zakład podejmuje filę urs^dzeć pogrzebowych, orać Rprow&dsama nrtok m ah *

-r ~ — "krajów europejslDołŁ — 140 21 t)

©ydaojnittoiu „Haeaj esfe^my1'
16 76 0 < Korol

JózeJ Glada. O p o rn i, nowieść w 2 tom. na tle prześladowania nmtow 4*— 
B. Bołenuw ita. P a r a  C z e r w o n a , powieść w 3 tom......................................2*40

— P r z e d  b u r z ą ,  uceny z r. 1330 1 t o m ............................................l*uO
— iiU iii a i ^ a s z : ,  wspomnienie z r. 1838 .............................................  1*20
— 'ś a f  b p r e ą ,  p o v ib ś ć ......................................................................... 1*20
— ‘Jad n aod rym  D u n a je m , pow ieść............................................. 1*20

j .  U Niemcewicz, i y w o t j  zn a  c z n y r b  w  XVIII w ie k u  ln d z f  — 40 
Do nabycia w Administracy „N. Reformy", oraz we wszystkich księgarniach

Skład fll.iwfly w księgarni G. Gebethnera i Ski w Krakowie.

I
z kon ik iem .

Najłagodniejsze mydło dla skóry.

1804 8 40

Demc (Dina owocom
po kor. 1"—, 1*20, 1*50. oraz 

a n s try ac k ic  i w ęg ie rsk ie , poleca
Handel kolonialny i Palarnia kawy

poć1 firmą , 169 2 0
H. iurfMi - Ktakow - lim u 11
S tarszy mężczyzna były pocztmistiz, 

władający językiem poiskim i nic 
mieckim w słowie i piśmie, poszu

kuje odpowiedniego jakiegokolwiek za
jęcia za bardzc skiomnem wynagrodze
niem W. F. 1841 poste rest. Kraków, 

lub 2 o

jftody człowiek
o przyjemnej, eleganckiej powierzcho
wności, posiadający znr.joiność kilku j 3- 
zyków europejskich, buchaiteryę, kore- 
spondencyę handlową, oraz umiejący 
pisać na maszynach wszystkich syste
mów- przy i tnie

posadę
sekre arza prywatnego, korespondenta 
lub interpretera w większym interesie. 
Wynagrodzenie nie wygórowane Refe- 
reneya b. poważna.

Zgłoszenia pod „Amerykanin", poste 
restante Kraków. - 162 4 o

m i r
FrukOo), m  Anny S,

poleca: 2750 1 0
Złote 1 srebrne rzecz? z licy* 
tacyi, garderobę damsn .̂ Potrze
buje: Mahoniowych mebli oryg.: 
Pruszkowskiego 1 Fabtańs*iegc.

Metoda Gouin'a
najnowsza., najszybsza i najprakty

czniejsza.
Używana w ^kołact pahstwowyck w 

Anglii i we Francyi.
Języka angiclsk-ego udziela Wiliam 8 . 

Calder.
Języka francuskiego udziela Roger de 

Brugiere, * 2386 7 o
od 8 rano do 9 wieczór.

Bliższej informacyi udziela się w go
dzinach od 2 do 5 po południ "

SŁAWKOWSKA 28, U. PIFTKO.

MASZYNY 
POSPIESZNE  
I ROTACYJNE

KRAKÓW, JAGIELLOŃSKA i o
T H L E F O N  N R  401.

DRUKARNIA
CZASOPISMA 

DZIEŁA, BSOSZURY 
T A B E L E

PAPIEPY 
BIAŁE I KOLOROWE

G Ł A D K IE  I MATOWE

LITERACKA
WYKONUJE WSZELKIE ROBOTY SCHODZĄCE W ZAKRES

SZTUKI DRUKARSKIEJ.

' BILETY . 
DRUKI KUPIECKIE 

AFISZE
drukam i Literackiej w Krakowie, ul. Jagiellońska 10. Ri,ądea dnutam i L. F . Górski


